
     Zachęcamy do przeczytania tego numeru
naszej gazetki, w którym polecamy
opowiadania uczniów,  wiersze o tematyce
wiosenno-letniej.  Podpowiadamy ciekawe
książki na wakacje.  Letnie przyjęcie z
przepisem na brownie Filipa będzie na pewno
udane. Przypominamy ciekawostki  z życia
szkoły. Nie zabrakło hiszpańskiej powtórki
ze słówek, rebusu, memów  i krzyżówek. Od
września zapraszamy do współpracy
wszystkie chętne osoby. Udanych wakacji i
wspaniałych przygód.

                                   Dawid Banaszek
                      redaktor naczelny  
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W TYM NUMERZE:Drodzy Czytelnicy!
rys. Alicja Cedro, kl. 7a
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           Na pewnym kontynencie, daleko stąd, było sobie królestwo Eldaronu, którym
władał król Ankaron. Był on dobrym i sprawiedliwym królem, ukochanym przez swój
lud. Jego młodszy brat, o imieniu Halaron, miał w sobie wielką nienawiść do
Ankarona, był zazdrosny o tytuł królewski brata. Halaron został wygnany za próbę
zamachu na swojego brata. Po długiej tułaczce znalazł schronienie w rubinowych
górach i stworzył tam potężne królestwo, zbierając w nim wszystkich zbójców. Mijały
lata, Halaron uzbrajał swoją okrutną armię. Musiał jednak pamiętać, że Ankaron
posiadał już w swych włościach większość ludzkiej połowy kontynentu, druga zaś
należała do elfickiego władcy Magona. Główne bogactwo elfów pochodziło ze
złotego lasu, w którym liście drzew były złote, a ich kora z marmuru, owoce zaś były
jak mityczne złote jabłka.

 Chyba trochę zboczyłem z tematu, ale już wracamy do opowieści. Pewnego
okropnego dnia, Halaron zaatakował królestwo Ankarona. Użył do tego podstępu,
podając się za przywódcę kupieckiej karawany, jego ludzie byli przebrani za
handlarzy, a reszta armii była ukryta w wozach z sianem i innymi towarami. W
wielkiej bitwie o stolicę Ankaron został ugodzony zatrutą strzałą i zmarł. Nad
królestwem Eldaronu zapanował mrok, Halaron był okrutnym władcą, ale nadzieja
jeszcze całkiem nie wygasła. Istnieje bowiem legenda o księciu półkrwi, który wyzwoli
cały kontynent spod władzy zła i mroku raz na zawsze. Legenda opowiada historię o
miłości króla Ankarona, który podczas dyplomatycznej wizyty w królestwie elfów,
zakochuje się w pięknej elfickiej księżniczce, Eldruidzie. Miłość pomiędzy ludźmi a
elfami była zakazana, dlatego też Ankaron i Eldruida wiedzieli, że ich miłość będzie
zagrożona.
 Kiedy król elficki, Magon, dowiedział się o romansie córki, wpadł w furię i wygnał
księżniczkę z królestwa. Eldruida, pogrążona w rozpaczy, wzięła mityczny eliksir
przemiany, który umożliwiał jej transformację w człowieka. Nikt nie wiedział, gdzie
podziała się księżniczka. Po całym kontynencie jednak krążyły plotki, że Eldruida
urodziła syna półkrwi, prawowitego dziedzica całego kontynentu. 
-Eldruin- chodź do domu!
-Już idę, mamo - odpowiedział chłopiec. - Król Halaron ogłosił, że szukają księcia
półkrwi, wszyscy młodzi chłopcy są zagrożeni.
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(dalszy ciąg opowiadania na następnej stronie) 

 ''KRÓL Z LUDU''
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-To przecież tylko bajki! Książę półkrwi istnieje tylko w legendzie – odpowiedział
chłopiec.
Mama zrobiła bardzo nietęgą minę.
-To nie są bajki synku- odpowiedziała nerwowo.
-Co? Jak to? - powiedział Eldruin.
-Posłuchaj mnie uważnie, oto kamień Aluru, który ma w sobie magiczną moc
znalezienia każdej istoty. Weź go i znajdź księcia półkrwi.
-Mamo, dlaczego ja? - zapytał chłopiec.
-Bo tylko my posiadamy ten kamień- odpowiedziała mama.
-Pójdziesz ze mną, prawda?- zapytał, przestraszony chłopiec.
-W tę podróż musisz wyruszyć sam, ale moje serce zawsze będzie z tobą-
odpowiedziała mama, a łza spłynęła jej po policzku. 
         Eldruin wędrował przez wiele dni, aż doszedł do elfickiego miasta Elix. Musiał
się jednak przebrać za elfa, aby nie wzbudzać podejrzeń, gdyż od czasu wygnania
księżniczki ludzie nie mieli wstępu na elfie ziemie. Znalazł więc karczmę, gdzie
odpoczął i udał się na poszukiwania księcia półkrwi.Przed miastem zobaczył
bandytów, którzy atakowali starszego elfa. Postanowił zareagować, pomimo że
bandytów było wielu. Zbójcom nie spodobała się odwaga Eldruina, więc
odpowiedzieli atakiem, powalając go na ziemię. Coś dziwnego zaczęło dziać się z
ciałem Eldruina, im bardziej czuł on złość, tym bardziej jego ciało przeszywała
nieznana mu moc. Połowę jego ciała pokryły symbole elfickich królów, które dawały
mu niesamowitą moc. Jednym ciosem pokonał bandytów, którzy uciekli tam, gdzie
pieprz rośnie. Wszyscy w królestwie dowiedzieli się, że oto przepowiednia się
spełniła i przybył ich upragniony książę półkrwi. Elfickie królestwo od tygodni
pogrążone było w chaosie, z powodu śmierci króla Magona, który jak mówią, umarł
z rozpaczy za córką. Elfy od razu mianowały Eldruina na swojego władcę, pomimo
tego, że chłopiec długo nie mógł uwierzyć, że jego matka była księżniczką, a on sam
legendarnym księciem półkrwi. Niestety, jego radość została szybko unicestwiona,
bo dowiedział się, że jego mama została znaleziona przez ludzi Halarona, którzy
znani byli ze swojego okrucieństwa. Eldruin obawiał się najgorszego. Wezwał
wszystkie elfickie wojska i wyruszył na wielką bitwę z Halaronem. Walka była zacięta,
ale po wielu zmaganiach, armia elficka pod wodzą Eldruina, odniosła zwycięstwo. 
I tak oto, młody król zjednoczył cały kontynent, wypełniając swój los. 

 Zwiastun drugiej części opowieści ''Król z ludu'': Czy mama Eldruina żyje? Czy Halaron zdołał zbiec z pola bitwy? Jakie jeszcze moce ma kamień Aluru?
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Antonio Ferro Wilk,  kl. 4a

 ''KRÓL Z LUDU'' CD.
 



Na

 

KLUB SZKOLNEGO LITERATA

       "Nie mogę tego tak zostawić!” - Tak brzmiała moja pierwsza myśl gdy
ujrzałam ten… okropny widok. Lecz co taka nieznacząca osoba jak ja, może
zdziałać?! Boję się zadzwonić na policję, bo… co jeśli to tylko moja wyobraźnia?
Oj, nie sądzę. Coraz intensywniej przyglądałam się każdemu drobnemu
zadrapaniu, każdej malusieńkiej rance i każdej starej czy nowej bliźnie.
-Ewa?
-Tak?
      Starałam się robić dobrą minę do złej gry. Uśmiechałam się najbardziej
naturalnym uśmiechem, na który było mnie stać. Wszystko, byleby nie domyślił
się, że wiem.
-Nic się nie stało? Zbladłaś trochę…
-Nie… Trochę mi zimno, to tyle! Napiję się kakao i mi przejdzie raz-dwa.
 Chciałabym. Naprawdę bym chciała by mi przeszło.
-Może zróbmy biolke? Tyle nam pani dziś zadała!
-Yyh… Ewa, dziś czwartek. Nie mieliśmy biologii.
-Oj, rzeczywiście. Ale ze mnie gapa, ha ha!
 Spięłam się i jednocześnie czułam się jakbym zamieniła się w chmurkę z waty
cukrowej. Spojrzałam na godzinę w telefonie. Już 17:16!
-O nie! Przepraszam Adam, muszę iść. Napisz do mnie na mesie jak będziesz
miał czas. Sorry jeszcze raz, paa!
     Wydusiłam z siebie na jednym oddechu. Złapałam kurtkę i plecak po czym
wybiegłam w pośpiechu.
-Do widzenia!
       Krzyknęłam do mamy Adama w drzwiach. Usłyszałam za sobą “Do widzenia
Ewa! Wpadnij do nas jutro!”.
       Piątek. Tym razem rzeczywiście była biologia. Wbiegłam do szkoły ledwo
oddychając. Gdyby nie surowy ton pani woźnej, najprawdopodobniej
skończyłabym bez kasy. I to przez ósmoklasistów. Dzień jak co dzień, można by
rzec. 
 -Dzi… dziękuję pani. Uff! Troszkę się nabiegałam, ha ha.
 -Lepiej uważaj, bo następny tydzień mam wolne.

 
(dalszy ciąg opowiadania na następnej stronie) 

 CZĘŚĆ TRZECIA OPOWIADANIA " Z PAMIĘTNIKA EWY"
(KONTYNUACJA Z  14 NUMERU GAZETKI)
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Joanna Cioczek,  kl. 6c

  
    Mrugnęła do mnie porozumiewawczo. Co prawda jeszcze nigdy żadna
paczka starszaków nie zaczepiła mnie przed szkołą, ale i tak będę się bez
pani woźnej troszkę bardziej bała. Poszłam pod salę by opowiedzieć o
wszystkim Adamowi. Biologia - jak nic 103. Ponieważ Adama jeszcze nie
było, więc usiadłam na schodach przed filarem. Dzwonek na lekcje
wybrzmiał już kilka minut temu, a Adama nadal nie ma. Dziwne. Zawsze był
kwadrans wcześniej.
 Adam przyszedł na trzeciej lekcji.
-Przepraszam za spóźnienie.
     Powiedział i usiadł w swojej ławce. Musiałam wyglądać dziwnie, bo tak
właśnie się czułam. Co się z nim stało? Czy to… przez ojca?
    Po lekcjach powiedziałam Adamowi, że muszę jeszcze pogadać na
temat plakatu z matmy z panią, więc wracał tym razem sam. A ja…
siedziałam. Szkoła była pusta, bo w piątki każdy kończy wcześnie.
Zastanawiałam się nad jednym. Komu z dorosłych mogę zaufać? Pani
wychowawczyni prawdopodobnie od razu pokieruje się do rodziców,
czego się obawiam. Pani psycholog powie, żebym przyprowadziła do niej
Adama. Dyrektor zrobi aferę. Może pani od gegry? Nie, raczej mnie spławi.
Siedziałam i myślałam…
-Wiem!
      Powiedziałam trochę za głośno, aż pani sprzątaczka popatrzyła się na
mnie jak na wariatkę. Pani Monika na pewno coś poradzi. Na nogach jak z
waty podeszłam pod jej salę  w nadziei, że czeka jeszcze na konsultacje.
Popatrzyłam przez szybę w drzwiach. Jest w środku, porządkuje jakieś
papiery. Teraz mam szansę. Trzy kroki w przód, jeden ruch ręki i… głośno
zapukałam.

         cd. nastąpi po wakacjach....
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Emilia Rzucidło,  kl. 1c

"Odmieniony Romek"
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rys. Patrycja Tatara, kl.  4d

"Pajączkowe zmiany"

Kacper Kierepka,  kl. 1c
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Łucja Kasperek, kl. 1 c
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Promień słońca daje znać, 
że do szkoły trzeba wstać.
Lato właśnie się zaczyna
do wakacji tylko chwila.
Parę ocen chcę poprawić, 
więc pomyślę jak to sprawić.
A to wiersz zarecytuję,
coś zaśpiewam, namaluję.
 A jak stopnie już gotowe,
 to wyruszam w dalszą drogę.
 W końcu wolne, pełen luz,
czas bagaże zbierać już.
Najpierw morze, potem góry,
 a na koniec na Mazury.
Oby słońce nam sprzyjało, 
 w dobry nastrój nas wprawiało.
 Gdy wakacji przyjdzie kres, 
 to za szkołą zatęsknię też.     

Karina Góźdź, kl. 7d



Wiosna w tym roku gdzieś się zagubiła
I niezbyt miłego psikusa nam zrobiła
Gdzie ją znaleźć? 
Może jakieś ślady po sobie zostawiła?
Jasne!
Ale zima pod śniegiem je dokładnie ukryła.

Dzieciaki z siódemki nigdy się nie poddają
I zagubionej wiosny wszędzie szukają.
Najpierw dokładnie klasę przeszukały
I do wszystkich szafek pozaglądały.
Zamiast wierzbowych bazi – zeszyty zapisane
Zamiast pąków na drzewach – farby
pozasychane.

Potem piórniki i tornistry dzieci przeszukały,
a książki i zeszyty przekartkowały.
Zamiast młodych listków była temperówka,
Zamiast zapachu wiosny – urwana sznurówka.

Ani śladu wiosny na tablicy nie było, 
Nawet koło gąbki nic się nie ukryło.
Tylko biała kreda samotnie leżała
lecz o żadnej wiośnie nic nie słyszała.

Na halę pobiegły sprawdzić magazynek
A tam zamiast wiosny było mnóstwo piłek.
Zamiast kwiatów wiosennych – szarfy kolorowe,
Zamiast wiosennej trawy – materace zielone.

KLUB SZKOLNEGO LITERATA
WIOSENNI DETEKTYWI

 

(dalszy ciąg wiersza na następnej stronie) 



Zapytały panią w sklepiku, czy wiosny nie widziała,
Ale ona tylko draże dzieciakom sprzedała.
Może u pielęgniarki teraz spróbujecie?
Może zagubioną wiosnę w gabinecie znajdziecie?

Pobiegły więc dzieci do gabinetu pielęgniarki
A tam tylko leżanka, waga i inne miarki.
Na bolącą głowę - tabletki kolorowe,
Na siniaki i stłuczenia - okłady lodowe.
Zamiast motyli kolorowych – z plastrami pudełka
Zamiast deszczu wiosennego – z wodą utleniona
butelka.

A może na stołówce teraz sprawdzimy
i poszukiwania wiosny tam przeprowadzimy?
Ale wielkie zdziwienie – tam tez nic nie było
Nic wiosennego tam się nie ukryło.
Zamiast sałaty z rzodkiewką - kapusta kiszona
Zamiast zupy z koperkiem – z ryżem pomidorowa.

Ostatnia deska ratunku – boisko przed szkołą
Tam zawsze wiosną było ładnie i kolorowo.
Akurat wyszło słońce i ciepło zaświeciło,
Zielone trawniki dzieciom odsłoniło.
A tam żółte żonkile, krokusy fioletowe,
Czerwone biedronki i stokrotki pastelowe.
Wysoko nad głowami bociany szybowały,
A małe jaskółki ósemki zataczały.

Witaj wiosno kochana, tak długo Cię szukamy
Już nam się nie chowaj! Zostań proszę z nami!
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Hanna Kęćko, kl. 3a

WIOSENNI DETEKTYWI (CD.)
 



Na polu wyrosły kiedyś białe róże,
tych kwiatów miało dużo pewne wzgórze.

Róże cały czas tam rosły i rosły. Było ich coraz więcej.
Na tym wzgórzu kwiatów było najwięcej.

Były tam na pewno czerwone róże,
Najczęściej były do wyznań, te kwiaty dodawały kolorów naturze.

Niektóre były koloru różowego,
Używali ich do pierwszych randek, dodawały nastroju uroczego.

Kolor żółty był stosowany najczęściej do przeprosin,
do barwy czułości i nadziei, zawsze potrzeba było roślin.

Herbaciany to mój ulubiony kolor róż,
Używany z wdziękiem i kroplą optymizmu. Czemu? Cóż..

Uwielbiałam tam przychodzić, robiłam to codziennie.
Lecz pewnego dnia, coś zmieniło to miejsce dostatecznie.

Wszystkie róże więdły: czerwone, białe i różowe,
Jakie one były cudowne..

Na każdego przychodzi czas.
Przyjaźnie i związki bywają puste przez gorzki kwas.

Wzgórze, które kiedyś było takie kolorowe,
teraz nie jest wyróżnione, wydawało się roztopione.

Rozpacz i gorycz otoczyły owe wzgórze,
Teraz jest takie brudne.

KLUB SZKOLNEGO LITERATA

Białe róże



Chmury zasłoniły jakiekolwiek światło,
wszystko, a przede wszystkim róże, bladło.

Niektórzy zastanawiają się: jakie znaczenie ma kwas?
Kwasem jest prawdy taras.

Prawda zawsze wychodzi na jaw,
wstydu i goryczy kosz zostawia i na środek trochę obaw.

Kilka dni po zniknięciu kwiatów,
gdy nie miałam żadnych planów.

Wybrałam się z powrotem na wzgórze,
i zauważyłam, że zostały pojedyncze białe róże.

Masę dni temu, patrząc na kwiatów bukiet,
myślałam, że każdy będzie kwitł, wnet..!

Ujrzałam, że z kilkunastu, zostały tylko cztery,
każdy z tych kwiatów wyglądał na szczery

Owe białe róże kwitły bez przerwy,
każdy kwiat był dla mnie cenny.

Natomiast kwiaty które dawno już zwiędły,
i moje zaufanie porwały i zmięły..

Patrzyły z boku na moje piękne cztery kwiaty,
w czasie, gdy one pokazały swoją drugą twarz.

 Chwasty.

KLUB SZKOLNEGO LITERATA
Białe róże cd.

"Szczupak"



Gdzieś za szkołą, ewidentnie przygnębiony,
Siedział sobie chłopiec zasmucony.

Dlaczego nie ja? Ach, no tak, on jest bardziej zwinny.
Jestem pewien, że będą ze mnie drwiny.

Ciągłe ćwiczenia, a po nich skutek dziwny,
gdyż pozostały jedynie widoczne blizny.

Jestem do niczego, zawsze ten słaby...
Gdybym mógł być jak on, zwinny, piękny...

Błędy niektóre wyłapuję...
Jednak nie, tylko siebie oszukuję.

Przegrałem mecz, przegrałem zakłady..
Wybiorą mnie ostatniego, gdy będą zbierane składy..

Wtem, nieopodal przysiadła się dziewczyna,
Miła, uśmiechnięta...chyba beztroska...

Nie przejmuj się nim, chłopcze kochany..
Kiedyś znajdziesz swoja drogę, z której będziesz znany!

 

KLUB SZKOLNEGO LITERATA

"Szczupak"



Z ŻYCIA SZKOŁY
W dniach 9-10 czerwca grupa teatralna „Siódemka na Scenie” wystąpiła
na Przeglądzie Spektakli Profilaktycznych Dalej w drogę z „Teatrem
Drogi” ze spektaklem „Uzależniona bajka”. Jury wyróżniło
przedstawienie za ważne przesłanie oraz umiejętne przełamanie
konwencji bajki. Grupę przygotowały panie: Karolina Suszek, Agnieszka
Widzińska. Współpraca - scenariusz: Urszula Cygan, Małgorzata
Kozłowska, scenografia: Anna Wiśniewska.



Miło jest nam poinformować, że  " Sódemka" trzyma wysoki poziom
nauki i mamy wielu finalistów i laureatów konkursów przedmiotowych: 

laureaci konkursów przedmiotowych w roku szkolnym 2021/22
 

 konkurs         imię i nazwisko ucznia    nauczyciel                
 polonistyczny    Martyna Mazuryk                    p. Karolina Suszek
 geograficzny   Bartosz Karłowicz                       p. Dorota Krasoń
 języka niemieckiego   Aya Mamandi                 p. Anna Skoczeń

 
finaliści konkursów przedmiotowych w roku szkolnym 2021/22:

 
 konkurs     imię i nazwisko ucznia      nauczyciel                   

 polonistyczny    Julia Kwaśny                            p. Monika Lorek
 polonistyczny   Zuzanna Apanasienko            p. Joanna Czerniak
 matematyczny   Natalia Stachyra                     p. Artur Szefler
 matematyczny   Krzysztof Maszewski              p. Artur Szefler
 matematyczny   Wojciech Nóżka                      p. Ewa Łagożna
 języka hiszpańskiego   Adrianna Wdowiak      p. Marta Kuzawińska
 geograficzny   Wiktoria Łagoda                         p. Anna Skoczeń
 biologiczny   Aya Mamandi                                p. Anna Chyćko
 chemiczny   Oliwia Kapitan                                 p. Agnieszka Widzińska

Z ŻYCIA SZKOŁY



Z ŻYCIA SZKOŁY
W czwartkowe popołudnie pożegnaliśmy uroczyście uczniów klas
ósmych. Wszystkim absolwentom składamy serdeczne gratulacje z
okazji ukończenia szkoły podstawowej oraz życzymy samych
sukcesów na dalszych etapach edukacji. Rozwijajcie skrzydła,
szukajcie swoich dróg życiowych.



KĄCIK JĘZYKOWY- HISZPAŃSKI 
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KĄCIK JĘZYKOWY - HISZPAŃSKI

Marta  Kuzawińska



SPORT

      W piątek, 6 maja, na boisku szkolnym odbyły się zawody klas szóstych 
w  lekkoatletyce. W skład czworoboju wchodziły konkurencje: skok w dal, 
bieg na 60m, rzut piłeczką palantową.  Wyróżnienia otrzymały
następujące osoby:
- wśród dziewcząt: Kalina Sobiesiak, Nikola Dragan, Izabela Sikora

- wśród chłopców: Denys Chernov, Szymon Mirczuk, Wiktor Ulewicz
Nagrodę specjalną (piłkę nożną) wylosowała: Kalina Sobiesiak ( 6a).
Wyniki klas były następujące: pierwsze miejsce zajęła klasa 6c, drugie
miejsce zajęły klasy 6b i 6a (ex aequo).

 Maciej Syryjczyk, kl. 6c



KOMIKS



KOMIKS

Maria Gmur,Patrycja Tatara, kl. 4d



MÓJ PUPIL

rys. Alicja Nowosad 
i Hanna Jankowska, kl. 1d

        W zakamarku naszej szkoły 
 swój dom znalazła gołębica.
Nazwałem ją Sódemeczka (to jej
imię) Gruchaszynka (nazwisko).
Umówiłem się z kolegami z innej
klasy, że będziemy codziennie
prowadzić jej obserwacje na
przerwach. Mamy nadzieję, że
będą jajeczka, a wkrótce potem
małe gołębie. Siódemeczce
pomaga gołąb, nazwałem go
Gruchanusz, który codziennie
przynosi patyki i jedzenie dla
gołębicy. Czasami brakuje mu
precyzji i patyki lądują na ziemi.
Budowanie gniazda nie jest łatwą
sztuką i wymaga od ptaków
dużego wysiłku.

Maciej Syryjczyk, kl. 6c



,,Jeśli mnie zranisz, nie będę płakać. Zranię cię tak samo albo gorzej’’- Jude
Duarte, Okrutny książę. 

       Okrutny książę to książka znanej amerykańskiej pisarki Holly Black, w
Polsce wydana w 2018 roku przez wydawnictwo Jaguar. Jest to powieść z
gatunku fikcji fantasy. Narracja jest pierwszoosobowa - o zdarzeniach
opowiada główna bohaterka. 
     Książka jest o tematyce przygodowo-romantycznej, ma rozwiniętą fabułę i
wiele wątków pobocznych. Jest to pierwsza część trylogii.    
     Akcja powieści ma miejsce w dwóch światach - w Elysium, świecie elfów
oraz w naszym świecie. Książka opowiada o siedemnastoletniej dziewczynie
śmiertelniczce - Jude, która wraz ze swoimi siostrami, Taryn i Vivienne, zostaje
porwana do Elysium i tam musi rozpocząć nowe życie. Jude ze wszystkich sił
próbuje odnaleźć swoje miejsce w tej magicznej krainie, jednak pełne dumy
elfy nie ułatwią jej tego zadania. Dopiero w obliczu prawdziwego
niebezpieczeństwa dziewczyna odkrywa swoją wewnętrzną siłę. Jest gotowa
oddać wszystko, by uratować królestwo oraz swoje siostry. Niestety, aby
osiągnąć sukces, musi współpracować ze swoim największym wrogiem -
Cardanem, najmłodszym i najokrutniejszym spośród synów króla. Tylko
razem mają szansę ocalić Elysium. Książka jest zdecydowanie warta
polecenia. 
   Jest pełna grozy i niezwykłych zwrotów akcji. Opowiada o sile, dojrzewaniu,
konieczności dokonywania ważnych wyborów. Powieść niezwykle wciągająca i
emocjonująca. Już w trakcie czytania tej części trylogii będziecie chcieli
sięgnąć po następną i następną (do czego również namawiam).

POLECAM KSIĄŻKĘ...

Maria Bartnik, kl. 7b



źródło: https://www.filmweb.pl
 

Kiedy nie masz szans na wygraną, zmień zasady gry - Kaz Brekker, 
Szóstka wron

     Szóstka wron, to niezwykle intrygująca książka amerykańsko-izraelskiej pisarki
Leigh Bardugo, wydana w 2015 roku przez wydawnictwo Macmillan. Jest to powieść
fantasy, chociaż po części można by było ją nazwać kryminałem. W opowieści tej
ważna jest obecność wielu narratorów, co umożliwia czytelnikowi lepiej zrozumieć
bohaterów, czytać o zdarzeniach z różnych punktów widzenia oraz poznawać wiele
perspektyw.
    Książka, jak przystało na kryminał, jest niezmiernie wciągająca, ma ciekawą,
rozbudowaną i wielowątkową fabułę. Gdy przeczytasz kilka pierwszych stron,
trudno Ci będzie ją odłożyć - pozostawi Cię w napięciu aż do ostatnich zdań.
Akcja powieści rozpoczyna się i kończy w małym miasteczku portowym Katterdam,
które jest znane jako stolica oszustwa. Książka opowiada o gangu złodziei -Wron,
którzy wspólnie podejmują się zadania, za którego wykonanie mają otrzymać
niewyobrażalną sumę pieniędzy. Muszą dokonać porwania osoby, od której może
zależeć przyszłość grishy (użytkowników magii świata przedstawionego). Kaz
Brekker, główny bohater, otrzymuje propozycję, której nie może się oprzeć. Zabiera
ze sobą zakładnika, Wylana Van Ecka oraz czterech najniebezpieczniejszych
wyrzutków z miasta, Inej Ghafę, Jespera Fahey, Ninę Zenik i Matthiasa Helvara,
gotowych ryzykować życie do tego samego stopnia co on. Wspólnie mają do
wykonania niemożliwe zadanie - muszą włamać się do najlepiej strzeżonego
więzienia na świecie i przeżyć wystarczająco długo, by otrzymać nagrodę. O ile,
oczywiście, najpierw sami się nie pozabijają...
     Choć Szóstka Wron to książka mocno przygodowa, został w nią wpleciony
również wątek romantyczny. Podczas czytania czuje się jej mroczną atmosferę,
którą nieco rozluźniają także liczne żarty. Świat przedstawiony jest barwny i
niezwykły, ale równocześnie bardzo przekonujący. 
       Jest to obowiązkowa lektura dla wszystkich miłośników fantasy, nie tylko tych
nastoletnich, do których książka ta jest szczególnie skierowana.

POLECAM KSIĄŻKĘ...

Maria Bartnik, kl. 7b

https://www.filmweb.pl/
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POLECAM GRĘ

źródło: https://www.filmweb.pl
 

Need for Speed-Heat  to jedna z moich ulubionych gier z autami. Polega na
wyścigach oraz pościgach policyjnych, w których można odblokować nową
karoserię (auta) do kupienia. To gra od twórców EA, którzy są specjalistami

od gier sportowych i nie tylko. 

Maciej Syryjczyk, kl. 6c

źródło zdjęcia: https://polygamia.pl/za-chwile-obejrzymy-pierwszy-zwiastun-need-for-
speed-heat,6562508644312705a

rys. Sofia Ferro Wilk, kl. 4a

https://www.filmweb.pl/
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-  Jakie masz postanowienia na ten rok?
- Chciałbym doskonalić grę w szachy i dalej osiągać sukcesy w nauce.
-Tak szczerze - Czy masz czasem dość szkoły?
- Może czasami :D
- Co mobilizuje cię do pracy?
-Mobilizuje mnie chęć poznania nowych rzeczy
- Czy lubisz słuchać muzyki? Jeśli tak, to jaki jest twój ulubiony
gatunek?
- Tak, a moim ulubionym gatunkiem muzycznym jest pop
- Czy lubisz, gdy dostajesz dużo nagród, wyróżnień? Jak się wtedy
czujesz?
- Bardzo to lubię, gdyż czuję wtedy, że moja praca została nagrodzona i
doceniona.
- Którą klasę z 4-6 najlepiej wspominasz i dlaczego?
- Najlepiej wspominam klasę 4, ponieważ nie było wtedy pandemii.
- Czy Twoim zdaniem szkoła jest trudna?
- Nie, wystarczy tylko mieć chęć i zaangażować się. 
- Czy chciałbyś kogoś pozdrowić?
- Pozdrawiam czytelników "Siódemki na Piśmie"!

UCZEŃ Z TALENTEM

Wywiad przeprowadziła Alicja Kocyła z kl. 7b

Wywiad z Jakubem Berezą z klasy 7b



REBUS 

źródło: https://www.filmweb.pl
 

Miłosz Wójcik, kl. 4d

"Droga, bo zawsze gdzieś trzeba dojechać na wakacje" 
rys. Hanna Radczuk, kl. 7a 
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WAKACYJNE MEMY

źródło: https://www.filmweb.pl
 

Maria Gmur, kl. 4d
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KRZYŻÓWKI

Mateusz Kwaśny, kl. 6c

Miłosz Wójcik, kl. 4d



PRZEPIS KULINARNY

 Filip Tryniecki, kl. 7d
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